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plina zakonna. — 8. Organizacja i zarząd. — 9. Ogólna ocena reguły.

1. W stęp

W X V III w ieku  na  terenach  W ielkiego K sięstw a Litew skiego, 
zaznaczył się charakterystyczny, ja k  n a  owe czasy, ruch  zakono- 
tw órczy, zapoczątkow any przez ks. Józefa Turczynowicza, kap łan a  
diecezjalnego działającego głównie w  W ilnie przy  kościele p a ra ­
fialnym  św. S tefana. Około roku  1737 ks. J . Turczynow icz założył 
zgrom adzenie sióstr życia M aryi, k tó re  w ygasło na  początku obec­
nego stulecia. G łów nym  zadaniem  tego in sty tu tu  było naw racan ie  
na  w iarę  kato licką innow ierców , a szczególnie Żydów, oraz troska  
o zapew nienie neofitom  m ateria lnych  środków  do życia.

Ks. J. Turczynow icz ułożył dla sióstr życia M aryi regułę, w  k tó ­
rej przedstaw ił pokrótce ceł zgrom adzenia, środki do jego osiąg­
nięcia, rad y  ew angeliczne zarów no w  ogólności, ja k  i w  szczegól­
ności, dyscyplinę zakonną oraz zarząd zgrom adzenia.

W spom niana reguła zasługuje n a  szersze om ówienie zarów no 
dlatego, że in sty tu t sióstr życia M aryi stanow i oryginalny tw ó r 
polskiej m yśli zakonodaw czej, ja k  i z tego względu, że w  poszu­
kiw aniach swych na tra fiłem  ty lko na  jej jeden  egzem plarz będą­
cy w  posiadaniu  biblio teki księży m isjonarzy św. W incentego a 
Paulo w K rakow ie przy  ulicy Stradom .

2. C h arak te ry sty k a  ogólna

W początkow ej fazie pow staw ania i organizow ania in s ty tu tu  
sióstr życia M aryi, ks. Turczynowicz nakreślił bardzo ogólne, or­
ganizacyjne i ascetyczne zasady, k tó rym i m iały się kierow ać sio­
s try  życia M aryi. Zasady te  w yraził lap idarn ie  w słow ach: „K lau­
zu ra : w  sercu. K lasztor: św iat cały. Cel p racy : naw rócenie, n auka  
i. m iłosierdzie. P lan  zabaw y: każda żydow ska karczm a. R eg u ła :
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kochać Boga i bliźniego. K oniec: jeden  Pasterz  i jed n a  ow czarnia. 
.Fundusz w niebie. H asło: im ię P anny  M aryi” 1.

Podana przez ks. Turczynow icza m aksym a n ie  jest osobistym, 
o ryginalnym  tw orem . Zapożyczył ją  z nieznacznym i m odyfikacja­
m i z ustaw  św. W incentego a Paulo, przeznaczonych d la  sióstr 
m iłosierdzia. Oto one: „Za klasztor będą zw yczajnie m iały  dom y 
ubogich, za celę m ieszkanie chorych, za kaplicę kościół p a ra fia l­
ny, za klasztor ulice m iasta  i sale szpitalne, za k lauzurę posłu­
szeństwo, za k ra tę  bojaźń Bożą, za w elon św iętą  skrom ność” 2.

Dopiero w  późniejszym  okresie kształtow ania się in s ty tu tu  sióstr 
życia M aryi, tj. po bezskutecznych usiłow aniach założenia zgro­
m adzenia m ęskiego, zm uszony koniecznością ks. Turczynow icz n a ­
pisał reguły  dla sióstr życia M aryi. W ydano je  druk iem  stosunko­
w o późno, bo dopiero w  1817 r., w  d ru k a rn i bazylianów  w  W ilnie.

Chociaż reguły  te  wySano druk iem  dopiero w  ro k u  1817, to 
.jednak au torstw o ich n ie  pow inno budzić żadnych w ątpliw ości, 
gdyż na  stronie ty tu łow ej przypisano je  w yraźnie ks. Turczyno­
w i czowi. Przem aw ia za tym  rów nież p rosty  i pozbaw iony precy­
zji praw niczej tekst reguł.

Objętościowo regu ły  są bardzo kró tk ie , gdyż obejm ują zaled­
wie 18 stron, z k tó rych  osiem przypada na  w łaściw y tekst, pozo­
stałe  na tom iast stronice obejm ują: B reve papieża B enedykta X IV  
z 15 kw ietn ia  1752 roku, nadające odpusty  i przyw ileje stow arzy­
szeniu życia M aryi, z dołączonym  pism em  biskupa w ileńskiego 
M ichała Zienkow icza z dnia 10 listopada 1752 rok u ; list polecają­
cy papieża K lem ensa X IV  z 21 m arca 1770 ro k u  do Ignacego M as­
salskiego, b iskupa w ileńskiego; d ek re t b iskupa Ignacego M assal­
skiego z 13 w rześnia 1788 r. aprobujący  i re fo rm ujący  zgrom a­
dzenie sióstr życia M aryi oraz n iek tó re  m odlitw y zalecane do od­
m aw iania  siostrom  przez ich założyciela ks. Turczynowicza.

Co się tyczy treści tych  ustaw , to zaw iera ją  one zasadnicze 
elem enty  odnoszące się do in sty tu tów  życia w edług rad  ew angeli­
cznych. N iewiele na tom iast m ożna w  n ich  znaleźć elem entów  ści­
śle praw nych.

1 K rótka  historia zgrom adzenia sióstr M arine vitae, Dzieje dobro­
czynności .krajowej i zagranicznej 1(1820)20; G. L. ( G ó r s k i  L. ), 
W iadom ość o założeniu zgrom adzenia duchownego sióstr Mariae v i­
tae, m ariaw itkam i zw anych , P am iętn ik  relig ijno-m oralny  5(1843)526— 
—527; W i e t z  -J. K., B o h m a n n  P., Rys historyczny zgromadzeń 
obojej pici, t. II. Zakony żeńskie, Warszawa 1848, s. 210; K a m i ń ­
s k i  M., Kościół św . Stefa,na i k lasztor m ariaw itek  w  W ilnie, Tygod­
nik ilustrowany 1863, s. 311.

2 B o u g a u d E., Sw . W incen ty  a Paulo, Ż yw o t i prace, t. XI, tłu ­
maczył Roszkowski B., Warszawa 1912, s. 71; Reguły pospolite sióstr 
m iłosierdzia służących ubogim  chorym , przepisane roku 1784, rozdz. I, 
2; R o c c a G., Figlie della Carita d i San Vincenzo de Paoli, Dizio- 
nario degli istituti di perfezione, t. III, Edizioni Paoline 1976, kol. 1542.
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R eguły te  sk ładają  się z siedm iu k ró tk ich  rozdziałów. Oto one: 
o  miłości Boga i bliźniego; o jedności serca i w spólności rzeczy; 
■o odzieniu zew nętrznym  i ułożeniu w ew n ętrzn y m ; o posłuszeń­
stw ie; o pro fesji czyli ślubach zakonnych; o spowiedzi i kom unii; 
o przy jm ow aniu  do w iary  św iętej rzym sko-katolickiej różnych osób 
oraz o rozporządzeniu dnia codziennego.

Reguła lub  konsty tucje  in sty tu tów  rad  ew angelicznych na  n a ­
czelnym  m iejscu staw ia ją  zagadnienie trak tu jące  zazwyczaj o ce­
lu , a następn ie  za jm u ją  się środkam i prow adzącym i do jego osią­
gnięcia. S tosując podobny porządek n a jp ie rw  om ów im y cel ogól­
ny , a następnie cel szczegółowy zgrom adzenia.

3. Cel zgrom adzenia

Ja k  już  samo określenie w skazuje, cel ogólny je s t w spólny dla 
w szelkiego rodzaju  rodzin zakonnych. N atom iast tym , co odróż­
n ia  jeden  in sty tu t od drugiego, jest cel szczegółowy, w yznaczający 
konkre tne  zadania do zrealizow ania.

W edług założeń au to ra  reguł i założyciela zgrom adzenia sióstr 
życia M aryi członkinie tego in sty tu tu  pow inny przede w szystkim  
spełniać dw a podstaw ow e przykazania  Boże, tj. p rzykazanie m i­
łości Boga i bliźniego 3. P rzykazania  te  bow iem  stanow ią podstaw ę 
życia chrześcijańskiego i dlatego w inn i je  realizow ać wszyscy w y­
znaw cy w iary  C hrystusow ej 4, a tym  bardziej ci, k tó rzy  zobowią­
zali się w  sposób doskonalszy w prow adzać w  życie zasady chrześ­
cijańskie.

N adto siostry  życia M aryi zgodnie z zaleceniem  założyciela m a­
ją  pam iętać o zachow aniu zgody, jednom yślności i innych cnót 
ch rześc ijańsk ich5. G łów nym  zaś m otyw em  tego jest pow ołanie do 
jednego zgrom adzenia oraz — ja k  pośrednio w ynika  z tek s tu  u- 
staw  — obowiązek naśladow ania  życia pierw szych ch rześc ijan 6.

Cel na tom iast szczegółowy, ja k  w spom nieliśm y, należy do specy­
ficznych cech każdego in s ty tu tu  życia w edług rad  ew angelicznych

3 W ypis z  oryginałów ustaw  zgrom adzenia panien m ariaw itek , R e­
guła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, Wilno 1817, rozdz. I, 1 : (cyt. 
dalej: Reguła zgromadzenia sióstr Mariae vitae): „Między Innymi po­
winnościami najpierwiej siostry Zgromadzenia -tego, całe przykładać 
się m ają do miłości Boga a potem bliźniego, bo te dwa przykazania 
są nam najpryncypalniej podane, i te są ażebyście wiernie zachowy­
wały, w tym Zgromadzeniu umieszczone, nakazujem y”; Reguły pospo­
lite  sióstr m iłosierdzia, jw., rozdz. V, 2.

4 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. I, 1.
5 Tamże, 2: „Pomnieć m ają na to siostry, iż dla tego w jedno zgro­

madzone jesteście, ażebyście jednomyślnie i tak  zgodnie mieszkały 
w domu, iżby jedna dusza, i jedno serce w was było w Bogu”; Por. 
Dz. Ap. 2, 42—47.

* Tamże.
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i podyktow any jest potrzebam i Kościoła żyjącego w k o nkre tnych  
w a ru n k a c h 7. Nic więc dziwnego, że i reguła  ułożona przez ks. 
Turczynow icza staw ia przed oczy cel szczegółowy oraz w skazuje 
n a  środki niezbędne do jego osiągnięcia. Celem szczegółowym 
zgrom adzenia je s t przede w szystkim  tro ska  o tych  wszystkich, 
k tó rzy  p rag n ą  przy jąć w iarę  katolicką. D latego siostry  w inny  ich 
w ziąć do siebie i odpow iednio przygotow ać do chrz tu  8.

N ależy nad to  odnotow ać znam ienny fak t, iż nakreślony  w  re ­
gule cel szczegółowy zgrom adzenia sióstr życia M aryi był o w iele 
bardziej rozległy, niż cele dotychczas powszechnie w  zgrom adze­
n iu  za k ła d a n e 9. Oprócz bow iem  tro sk i o katechum enki i neofitki, 
siostry  roztaczały także opiekę nad  ubogim i sierotam i z rodzin 
sz lacheckich10. S iostry  m iały  obowiązek przyjm ow ania ich do do­
m ów  swego zgrom adzenia nie ty lko n a  zam ieszkanie, lecz także  
i na  naukę n .

4. Środki służące do realizacji celu

W yznaczając zgrom adzeniu cel szczegółowy ks. Turczynow ie? 
w skazał rów nież na środki niezbędne do jego osiągnięcia. P rzede 
w szystkim  siostry życia M aryi p rzy jm ując do siebie i pod sw oją 
opiekę osoby p ragnące przyjąć chrzest pow inny o tym  pow iado­
m ić miejscowego o rd y n a riu sz a l2. Ówczesne bow iem  praw o pow ­

7 Por. Norm ae secundum  quas S. Cong. Episcoporum et Regularium. 
procedere solet in approbandis novis institu tis  votorum  sim plicium , 
28 VI 1901, Typi-s S.C. de Propaganda Fide, 1901, n. 42—47; P a w e ł  
VI, P rzem ów ienie do uczestn ików  kap itu ł generalnych, 23 V 1964,. 
C haryzm at życia zakonnego. Przem ów ienia i dokum enty , Wybór i opra- 
<»wa;n,ie Ż u c h o w s k i  A., S u ł o w s k a  T., Pallottinum  1974, s, 85; 
Tenże, Przem ów ienie do uczestn ików  ka p itu ły  generalnej zgrom adze­
nia Słow a Bożego, 22 I 1968, s. 154—155; D ekret o przystosow anej od­
now ie życia zakonnego „Perfectae caritatis”, Sobór W a tyka ń sk i II, 
K onsty tuc je , dekre ty , deklaracje, Poznań 1968, n. 2; P a o l o  VI, Es. 
Ap. Evangelica testificatio. II rinnovam ento  della vita  religiosa secondo 
il Concilio, n. 11, La vita religiosa. Documenti a cura di Ravazzi A., 
Milano 1972, s. 555.

8 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. VI, 1: „Jako 
zgromadzenie to niniejsze, nie inszym celem i końcem ufundowane 
jest, tylko ażeby siostry służąc Bogu i pilnując własnego zbawienia*, 
starały się być pożytecznymi dla społeczności ludzkiej; tak za naj- 
pierwszą i najistotniejszą powołania swego mieć m ają w powinność, 
ażeby żądających wiarę świętą przyjąć, do siebie na edukację przyj­
mowały”.

9 Por. Tamże, 8.
10 Tamże: „Nie tylko zaś żądających wiary świętej przyjmować 

mają, ale też umieszczać będą ubogie sieroty szlachcianki nie m ają­
ce sposobu do życia, i onym przyzwoitą edukację dawać”.

11 Tamże.
12 Reguła zgrom adzenia sióstr Mo.riae vitae, jw., rozdz. VI, 2: „Niech 

tedy siostry znają ten swój obowiązek, iż przyjąwszy osoby pragnące
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szechne nakazyw ało  w  przypadku  chrztu  osoby dorosłej pow ia­
dom ić ordynariusza m iejsca 13.

Praw o kościelne w ym agało również, by osoby pragnące przyjąć 
chrzest zostały s tarann ie  do tego sak ram en tu  p rzy g o to w an eu . W 
celu więc bardziej św iadom ego i odpowiedzialnego przygotow ania 
katechum enek  do chrztu  siostry  życia M aryi m iały  obowiązek 
uczyć je  podstaw ow ych zasad w ia ry  katolickiej, mówić o cnotach 
chrześcijańskich  i o bojażni Bożej, jednym  słowem  w skazyw ać im  
m otyw ację  dobrego p o stęp o w an ia1S. Za najskuteczniejszy środek 
do osiągnięcia tego celu ks. Turczynowicz uw ażał daw anie osobi­
stego p rzyk ładu  i z tej rac ji zalecał go siostrom  w stosunku do 
sw oich podop iecznych16. K atechum enki zaś przed przyjęciem  
chrztu  w inny  się ćwiczyć w  pobożności, uczciwości, pogardzie dla 
wszelkiego grzechu i w  zam iłow aniu do cnotliwego życia chrześ­
cijańskiego 17.

Osoby dorosłe przed przyjęciem  chrztu  w inny  być przeegzam i­
now ane przez odpow iednią w ładzę kościelną, tj. b iskupa lu b  jego 
delegata, w  obecności dwóch lub  trzech św iadków  godnych za­
u fan ia  18. Egzam in był spraw dzianem  zdobytych wiadom ości reli­
g ijnych  oraz świadom ości obow iązków  zw iązanych z przyjęciem  
chrztu.

Środki służące do realizacji szczegółowego celu zgrom adzenia, 
Ja k ie  m iały  stosować siostry  życia M aryi, nie ograniczały się tylko 
do przygotow ania katechum enów  do chrztu. S tykając się codzien­

Chrztu świętego, m ają dać o tym znać zwierzchności duchownej...”; 
Por. Sporządzenie protokółu, przez miejscowe władze w przepisanej 
■formie o chęci Żydów przyjęcia wiary chrześcijańskiej, Zbiór cyr- 
kularzy i rozporządzeń państwowych w  różnych czasach wydanych  
oraz rozporządzeń, różnych wskazówek i wyjaśnień prawnych Ordy­
nariatu Płockiego, Płock 1914, s. 288—289.

18 Rituale sacramentorum ac aliarum Ecclesiae Romana — Catho- 
licae caeremoniarum, Neumburg 1872, s. 29.

14 Tamże.
16 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. VI, 2, 3:

  a to osoby uczyć m ają artykułów wiary świętej, wpajać onym
cnotę, i bojażń Bożą we wszystkim z siebie dobrych obyczajów da­
jąc przykłady. Mają układać, nim do Chrztu świętego doprowadzą, 
w pobożności, w nabożeństwie, w uczciwości okazując obrzydłość ka­
żdego występku, a przymilając cnotę”; Por. D. XLV, 5; C. XV, 1, 3; 
D.I de poenit. 54, 59; X. III, 52, 3; X. V, 6, 9; Cone. Trid., sess. VI de 
iustificatione c. 6, Conciliorum oecumenicorum decreta, curantibus 
A l b e r i g o  J., D o s s e t t i  J. A., J o a n n o u  P., L e o n a r d i  C., 
P r o d i  P., Bologna 1973, s. 672.

16 Reguła zgromadzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. VI, 2.
17 Tamże.
18 Tamże, 4: „Do chrztu świętego przyprowadzać pierwej nie mają, 

aż osoba żądająca chrztu przez zwierzchność duchowną lub od niej 
osoby za to wyznaczone w przytomności świadków dwóch, lub trzech 
godnych wiary wyegzaminowana będzie”.
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nie z trudnościam i, na  jak ie  narażeni byli neofici, ks. Turczyno- 
wicz zalecił siostrom  ż y c ia . M aryi, by  także po przyjęciu  ch rz tu  
przez katechum enki roztaczały nad  n im i sw ą opiekę. Zgodnie z 
ty m  zaleceniem  na  w szystkich siostrach spoczywał obowiązek do- 
pom nożenia neofitom  w  zaadap tow aniu  się do nowego środowiska^ 
zapew nienia im  niezbędnych środków , koniecznych do dalszego 
i uczciwego ż y c ia 19. W ty m  celu siostry  życia M aryi m iały obo­
w iązek uczenia neofitek  różnych zaw odów  tak , by  m ogły one 
być dla siebie sam ow ystarczalne, a dla innych u ży teczn e20.

Ponadto  dla um ocnienia neofitek  w  w ierze katolickiej ks. T u r-  
czynowicz zobowiązał siostry  do dostarczania każdej z n ich  żyw­
ności i odzienia stosow nie do potrzeb oraz nakazał je  u trzym yw ać 
n a  koszt zgrom adzenia, dopóki n ie będą m iały  zapew nionej przy­
szłości, tj. m inim um  koniecznych środków  do sam odzielnego ży­
cia 21. Z tego w zględu siostry  nie pow inny się zbyt szybko ich 
pozbywać. W razie potrzeby  pow inny je  polecić osobom godnym  
zaufan ia  oraz w  m iarę  swoich możliwości troszczyć się o w y d an ie  
ich za m ąż za k a to lik ó w 22. Przepis ten  m iał n a  celu ochronę n e - 
ofitek  przed naw iązyw aniem  kon tak tów  ze środow iskam i n ieprzy- 
jaźn ie  nastaw ionym i do religii katolickiej 23.

Co się zaś tyczy środków  m ateria lnych  niezbędnych do u trzy ­
m ania  katechum enek, neofitek  oraz ubogich sierot, ks. Turczyno- 
wicz polecił, by  ani n ie  kw estow ano, an i n ie  żądano żadnych in­
nych  jałm użn. W szelkie środki zw iązane z u trzym aniem  w spom ­
n ianych  osób siostry  m iały  zdobyw ać w łasną p ra c ą 24. Ks. T u r- 
czynowicz nie zabronił na tom iast siostrom  przy jm ow ania  dobro­
w olnych ofiar sk ładanych n a  cel zgrom adzenia przez w ie rn y c h 2S.

Ks. Turczynow icz w skazał siostrom  w  nadanej im  regule sposób 
postępow ania z dziew czętam i k rn ąb rn y m i czyli trudnym i. Radził 
więc upom inać je, zachęcać do dobrego postępow ania, nap iętnow ać

19 Tamże, 5: „Po chrzcie świętym, m ają układać do różnych robót, 
i pracy, ażeby te umiały być dla siebie i dla innych użytecznymi”.

20 Tamże.
21 Tamże, 6: „Mają dawać im żywność i odzienie podług możności, 

i potrzeby, uczciwie, ochendożnie, i dopóty u siebie utrzymywać, dopó- 
kiby dla tych osób nowonawróconych do w iary świętej, nie obmyśli­
ły i nie podały sposobu do życia”.

22 Tamże, 7: „Podług woli nowonawróconych do w iary świętej, n ie  
będą prędko i wolno ich wpuszczać, ale na pewne miejsce rekomen­
dować, lub pewne zamęście obmyślać będą, zapobiegając zdarzyć się 
mogącej apoisitazji”.

23 Tamże.
24 Tamże, 9: „Kwesty żadnej czynić, ani jałmużny jakiej wymagać- 

nie będą na utrzymanie ich, ale własną pracą rąk  swoich żywić i 
odziewać będą: chybaby dobrowolna czyja hojność i łaska czym opa­
trzyła, tym kontentować się m ają”.

25 Tamże.
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w ady, przestrzegać przed próżnow aniem  oraz usilnie zachęcać do 
p rak ty k o w an ia  m oralności chrześcijańskiej 26.

W trosce o duchow e i m ateria lne  dobro now onaw róconych n ie­
w iast ks. Turczynowicz zalecił siostrom , by zachęcały je  do p ra ­
cowitości, gdyż religia kato licka pochw ala pracę, a nie uspraw ie­
dliw ia jakiegokolw iek próżnow ania, lecz ustaw icznie przed nim . 
przestrzega 27.

5. R ady ew angeliczne w  ogólności

Spraw ie ślubów, k tó re  stanow ią o charak terze  i istocie danego 
in sty tu tu , w  regule sióstr życia M aryi poświęcono zaledw ie k ilka 
w ierszy w  rozdziale IV. C zytam y tam : „Profesję czyli śluby za­
konne S iostry  M ariae V itae jako  to : czystości, ubóstw a, i posłu­
szeństw a, m a ją  czynić w  la tach  zupełnych w ieku, P raw am i Ko­
ścioła Bożego przepisanych, a te  m ają  być dożyw otne, i corocz­
nie ponaw iać będą takow e śluby w  dzień N ajśw iętszego Imienia.. 
M aryi P an n y ” 28.

Ja k  widzimy, stw ierdzenie to  je s t bardzo ogólne i nie określa 
an i n a tu ry , an i charak teru , ani zakresu  obowiązywalności ślubów. 
Jest na tom iast pew ne, że nie m ogły to  być śluby uroczyste, gdyż. 
z tak im i w  zakonach żeńskich zawsze łączył się obowiązek zacho­
w an ia  k lauzu ry  papieskiej 29. S iostry  zaś życia M aryi od początku 
swego istn ien ia  prow adziły  czynny sposób życia, dlatego n ie  m o­
gły być zobow iązane do zachow ania k lauzu ry  papieskiej, a więc 
i do sk ładania  ślubów  uroczystych. Z tek stu  reguł nie w ynika  
naw et w  sposób jednoznaczny, czy były to śluby proste, czy ty lko  
zw ykłe przyrzeczenia podobne do przyrzeczeń składanych przez 
siostry  m iłosierdzia św. W incentego a Paulo.

U w zględniając jed n ak  fak t, że sio stry  życia M aryi w  w ielu  przy­
padkach  korzystały  z przepisów  przeznaczonych dla sióstr m iło­
sierdzia św. W incentego a Paulo, oraz biorąc pod uw agę au to ry ­
ta tyw ne  rozstrzygnięcie S tan isław a Siestrzeńcewicza, arcybiskupa 
m ohilew sk iego30, m ożem y z całą pew nością powiedzieć, że reguła.

26 Tamże, 10: „K rnąbrne i nieposłuszne, w duchu łagodności Chry­
stusa Pana upominać, i co zdrożnego obaczą naprawiać, i wszelkiego 
próżnowania bronić, i do przystojnych obyczajów układać będą”.

27 Tamże, 11: „Owo zgoła, czego po nich Bóg, własne zbawienie,, 
i pożyteczność dla ludzi wyciąga; to wszystko nawróconym do w ia­
ry  świętej, przypominając im, że religia katolicka nikogo nie poświęca 
na próżnowanie, owszem samą pracę zaleca, jak mówi Apostoł, qui 
non laborat, non manducet, kto nie pracuje, niech nie je, wszystko 
w serce wpajać będą”.

28 Tamże, rozdz. IV, 1.
29 yi°_ xil, 26; B o g d a n  F., Geneza i rozwój klauzury zakonnej 

Poznań 1954, s. 290—296.
30 Instrukcja dla w izytatorki sióstr mariawitek, Dzieje dobroczyn­

ności krajowej i zagranicznej, 1 (1823) 212, 217, 218.
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m ów i o zobow iązaniach podobnych do składanych przez siostry  
m iło sie rd z ia31. Zobow iązania te, jeśli chodzi o ich zakres, w  n i­
czym nie  różniły  się od ślubów  prostych. W prow adzenie zaś przez 
św. W incentego dla sióstr m iłosierdzia przyrzeczeń, powszechnie 
zw anych dzisiaj ślubam i, podyktow ane zostało obow iązującym  
wówczas p raw em  kościelnym , k tó re  nie pozw alało na  zakładanie 
żeńskich zgrom adzeń zakonnych o ślubach prostych, tj. bez obo­
w iązku zachow ania k lauzury  pap iesE ej 32. N atom iast św. W incen­
ty  a Paulo zak ładając in sty tu t sióstr prow adzących czynny try b  
życia zm uszony był przepisać dla nich tak i w łaśnie rodzaj zobo­
w iązań, tj. przyrzeczeń ponaw ianych corocznie w  św ięto Zw iasto­
w an ia  M. B. 33.

W praw dzie nic n ie  stało na przeszkodzie, by ks. Turczyn-owicz 
przepisał d la  sióstr życia M aryi śluby proste, gdyż daw ne zakazy 
kościelne o ślubach zakonnych już się zm ien iły M, to jed n ak  uznał 
on najpraw dopodobniej, że zobow iązania sióstr życia M aryi podo­
bne do zobowiązań składanych przez siostry  m iłosierdzia, będą 
najbardzie j odpow iednie dla założonego przez niego insty tu tu .

Z reguł więc zdaje się w ynikać, że śluby  sióstr życia M aryi nie 
by ły  wieczyste w  tym  znaczeniu, jakoby  składano je  raz  n a  całe 
życie. W praw dzie w  regule pow iedziano: „... a te  m ają  być doży­
w otne...” 35, ale zaznaczono rów nież: ,,... i corocznie ponaw iać bę­
dą takow e śluby, w  dzień Najśw iętszego Im ienia M aryi P an n y ” 36. 
W ypowiedzi te  należy rozum ieć w  tym  znaczeniu, iż chociaż były 
to  zw ykłe przyrzeczenia składane ty lko na  ro k ,- to  jed n ak  z m y- 

. ślą odnaw iania ich po upływ ie czasu oraz z zam iarem  nieodw o­
łalnego trw an ia  w  raz  obranym  insty tucie 37.

Co się tyczy w arunków  dotyczących w ażności i godziwości ślu­
bów  sk ładanych przez siostry  życia M aryi, to  reguły  zredagow a­
ne przez ks. Turczynow icza poleciły stosować się do przepisów  
ogólnego p raw a kościelnego38. W ymogi zaś obowiązującego wów­

31 Relationes sta tus in  Magno D ucatu Lituaniae, vol. II, ed. Rabikaus- 
kas P., Romae 1978, s. 391 (Relatio archidioecesis Mohiloviensis anni 
1789).

32 Por. M u z z a r e l l i  F., Tractatus canonicus de congregationibus 
iuris dioecesani, Romae 1943, s. 15—23; G a  m b  a r  i A., In stitu to rum  
saecularium  et congregationum  religiosarum  evolutio comparata, Com- 
m entarium  pro religiosis et missionariis, 29 (1950) 226—234; Tenże, 
Congregazione religiosa, Dizionario degli istituti di perfezione, t. II, 
Edizioni Paoline 1975, kol. 1560—1568.

33 Por. Bougaud E., jw., s. 74.
34 Por. odnośnik 32.
36 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. IV, 1.
36 Tamże.
37 B a r  J. R., Prawo zakonne po Soborze W a tyka ń sk im  II, wyd. 3, 

Warszawa 1971, s. 186.
38 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. IV, 1: „Pro­

cesję  czyli śluby zakonne Siostry M ariae vitae jako to: ubóstwa, po­
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czas praw a zakonnego dotyczące ważności zobowiązań sprow adza­
ły się do następujących: ukończenie szesnastego roku  życia; od­
bycie w ażnego now icjatu ; dopuszczenie i przyjęcie ślubów  przez 
właściwego przełożonego lub  jego zastępcę; dobrow olne ich złoże­
n ie ; w yrażenie  w  jak iś  sposób zgody n a  zew nątrz  o raz  złoże­
nie ślubów  w  insty tucie zatw ierdzonym  przez p raw ow itą władzę 
kościelną 39.

6. Poszczególne rady ewangeliczne

Reguły sióstr życia M aryi niew iele podają  m ateria łu  zarów no o 
ślubach w  ogólności, ja k  i o ślubach w  szczególności. Poza ogól­
nym  bow iem  zarysem  dyscypliny kościelnej nie w noszą one nic 
nowego an i oryginalnego. Jedynie  ślubow i posłuszeństw a pośw ię­
cono odrębny, trzeci rozdział. O innych natom iast przyrzeczeniach 
w spom niano jedynie  dorywczo n a  różnych miejscach.

I ta k  o ubóstw ie znajdu jem y k ilka  zdaw kow ych szczegółów w 
rozdziale I, zaty tu łow anym : O miłości Boga i bliźniego, o jedności 
serca i wspólności rzeczy. Ja k  w skazuje ty tu ł, jest tam  m ow a o 
w spólnym  posiadaniu  dóbr m ateria lnych  i o uzależnieniu korzy­
stania z nich od w łaściw ych przełożonych40. Dodano też zachętę 
do cierpliw ego znoszenia n iedostatków , lub  braków  i niew ygód 
dnia  codziennego 41.

słuszeństwa, m ają czynić w latach zupełnych wieku, prawami Koś­
cioła Bożego przepisanych...”.

39 Cone. Trid. sess. X X V . De regularibus et m onialibus c. 15., Conci- 
liorum  oecum enicorum  decreta, jw., s. 781; S i x t u s  V, const. Cum  
de om nibus  2 nov. 1587, § 5, Fontes I. n. 162; S.C.C. Lucen., 6 aug- 
1593, Fontes V, n. 2260; C l e m e n s  VIII, dec. Sanctissim us  20 iun. 
1595, § 1, § 2, Fontes I, n. 186; S.C.C. Sicula 18 nov. 1719, Fontes V, 
n. 3193; P i u s  IX, encycl. Nostis et nobiscum  8 dec. 1848, Fontes II, 
n. 508; S.C.Ep. et Reg., decr. 19 mart. 1857, Fontes IV, n. 1976; S.C. 
super Statu Regularium, declar. 12 iun. 1858, Fontes VI, n. 4383; 
B o u i x D., Tractatus de iure regularium , t. I, Parisiis 1857, s. 604—606; 
S a n t i  R., Praelectiones iuris canonici, lib. III, Ratisbonae 1886, s. 287; 
B i e d e r l a c k  J., De iure regularium  praelectiones, Oeniponte 1892, 
s. 38—49; C e r  v i a  E., De professione religiosa. Tractatus iuridico-ca- 
nonicus, Bologna 1938, s. 136; M u z z a r e l l i  V., De professione re li­
giosa a prim ordiis ad seac. XII, Romae 1938, s. 138—149.

40 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. I, 3: „Nie 
miejcie nic ani nazywajcie nawet co własnego, lecz wszystko niech 
będzie wam wspólne, i niech się udziela każdej z was żywność, i odzie­
nie od przełożonej waszej. Jako czytamy w dziejach Apostolskich: 
było im wszystko wspólne i rozdzielało się każdemu; jako każdego 
wyciągała potrzeba”; Por. Reguły pospolite sióstr m iłosierdzia, jw., 
rozdz. II, 1.

41 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw. rozdz. I, 4: „Jeśli 
która z was miała co na świecie, po wstąpieniu i w niesieniu do zgro­
madzenia tego-, niech to ma za wspólne. Która zaś nie miała, niech 
nie szuka tego w zgromadzeniu czego na świecie mieć nie mogła,

10 — P ra w o  K anon iczne
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Ślubow i czystości reguła poświęca zaledw ie k ilka w ierszy roz­
działu II, zaty tułow anego: O odzieniu zew nętrznym  i ułożeniu w e­
w nętrznym  42. N ie podano tu  jednak  żadnych w skazań ani środ­
ków  zaradczych. W spom niano tylko, że siostry w  czasie przeby­
w ania w kościele lub  z osobam i innej płci pow inny przestrzegać 
zasad skrom ności oraz pam iętać o obecności B o że j43.

Jak  o innych przyrzeczeniach, ta k  i o posłuszeństw ie znajdu je­
m y w  regule zaledw ie k ilka  ogólnikowych stw ierdzeń. W rozdzia­
le trzecim  powiedziano, że siostry m ają  być posłuszne przełożonej 
i we w szystkim  od niej zależne, pow inny też darzyć ją  należnym  
szacunkiem  oraz zaufaniem  44.

Przełożona zaś w inna troszczyć się o dobro całego zgrom adzenia, 
o w szystkie jego członkinie oraz spraw ow ać należy tą pieczę nad  
now onaw róconym i na w iarę  k a to lic k ą is. Polecono przełożonej, by 
sw oją w ładzę spełniała nie w duchu panow ania, lecz w duchu 
miłości i służebności. N adto m a być szczęśliwa z fak tu , że może 
przyjść z pomocą innym , tzn. służyć im  przez ewangeliczne w y­
konyw anie w ładzy przełożeńskiej 4fi.

Przełożona m a też przyśw iecać podw ładnym  dobrym  przyk ła­
dem, odznaczać się m iłością i w yrozum iałością względem  chorych 
oraz we w szystkim  pow inna zachować łagodność i cierpliwość. W 
razie konieczności pow inna upom inać nieposłusznych i k rnąb rnych  
oraz pam iętać, iż w  przyszłości zda przed Bogiem spraw ozdanie 
ze spraw ow ania swoich rządów  47.

ale jednak jej niedostatkowi zapobiegać i potrzebie dać się powinno, 
chociaż ubóstwo jej kiedy była na świecie nie mogło wystarczyć po­
trzebom swoim, z tym wszystkim, niech nie wynosi się i nie rozu­
mie dla tego być siebie szczęśliwą, że znalazła w zgromadzeniu spo­
sób życia i odzienia, jakiego na świecie mieć nie mogła”; Por. Reguły  
pospolite sióstr m iłosierdzia, jw., rozdz. II, 2.

42 Reguła zgrom adzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. II.
43 Tamże, 5.
44 Tamże, rozdz. III, 2: „Przełożonej swojej będą we wszystkim po­

słusznymi, która o dobro zgromadzenia całego, i o wszystkich sios­
trach, i nowonawróconych do wiary świętej mieć powinna staranie”.

45 Tamże.
46 Tamże, 4: „Przełożona, która rządzi wami, niech nie rozumie być 

sobie mocą panowania, ale w miłości wam służąc szczęśliwą”.
47 Tamże, 5: „Ku Przełożonej wszelkie poszanowanie zachować się 

powinno, a ona Duchem Chrystusa zasilona niech uniżoną wam bę­
dzie, wszystkim z siebie dobrych obyczajów i cnoty dając przykład, 
niech upomina krnąbrne i niespokojne, niech cieszy słabych na umy­
śle, niech lituje się, i staranie ma koło chorych, łagodną i cierpliwą 
niech będzie ku wszystkim; niech bardziej stara się od was być ko­
chaną; niż aiby się jej obawiano, pomniąc zawsze na to, że Bogu 
ma za was oddać rachunek, stąd wy siostry bardziej natoierając du­
cha posłuszeństwa, nie tylko na was samych, ale też i na nią względ­
ne bądźcie, oświadczając ku niej miłość”.
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7. D yscyplina zakonna

Jednym  z zasadniczych elem entów  insty tu tów  życia w edług rad  
ew angelicznych jest karność czyli dyscyplina zakonna. Świadczy 
ona o sile i żywotności zg rom adzen ia48 i dlatego z konieczności 
znalazła swój w yraz w regule sióstr życia M aryi. Najwięcej w ska­
zań w  tym  względzie zamieszczono w rozdziale II, zaty tu łow anym : 
O ułożeniu zew nętrznym  i ułożeniu w ew nętrznym . T rak tu je  się tu  
o form ie i kolorze h a b i tu 49, o form alnościach jak ie  należało za­
chow ać p rzed  w yjściem  z dom u i udan iem  się do m iasta  50.

N a w yjście z k lasztoru  lub  do fu rty  każda siostra w inna uprzed­
nio uzyskać pozwolenie m iejscowej przełożonej, a ta  m ogła go 
udzielić jedynie  pod w arunkiem , że siostra w yjdzie poza k lasztor 
z so c ju szk ą31. Jest też m ow a o sposobie zachow ania się sióstr w 
m iejscu, do którego przybyły. Cała ich postaw a w inna świadczyć 
o oddaniu się na w yłączną służbę Bogu 32.

Innym  przejaw em  zachow ania karności w  życiu zakonnym  jest 
k lauzura. Od pojaw ienia się zorganizow anego życia zakonnego za­
wsze uw ażano k lauzurę za sym bol oddzielenia osób poświęconych 
Bogu od ś w ia ta 53. Z te j więc rac ji ustaw odaw cy kościelni w  cią­
gu  w ieków  w ydali w  te j m aterii wiele przepisów. Insty tucję  tę  
szczegółowo określano oraz w yliczano m iejsca n ią  o b ję te 54.

Dlatego m usiano uw zględnić przepisy o k lauzurze rów nież w  re­
gule sióstr życia M aryi. Tu jed n ak  spraw ie k lauzury  poświęcono 
niew iele uwagi. N ajpraw dopodobniej w ynikało to z czynnego cha­
ra k te ru  in sty tu tu  sióstr życia M aryi.

Reguły zredagow ane przez ks. Turczynow icza podają  ty lko  za­
sady ogólne, powszechnie przy ję te  przez praw o kościelne, w  m yśl

48 Por. P a w e ł  VI, Przemówienie do Unii W yższych Zakonów Męs­
kich we Włoszech, 18 X I  1966, AAS 58 (1966) 1178—1182; Tenże, Prze­
mówienie do uczestników kapituł generalnych, 23 V 1964, AAS 56 (1964) 
565—571.

49 Reguła zgromadzenia sióstr Mariae vitae, jw., rozdz. II.
50 Tamże.
51 Tamże, 2, 4: „Jeżeli wyciągać będzie potrzeba pójść k tó rej do 

m iasta, pójdzie za pozwoleniem  przełożonej, z socjuszką i przyszedłszy 
na to miejsce, do którego dążyły, staną razem , oczy w  skromności, 
i całych siebie w tak  przysto jnym  zachow ując ułożeniu, jakiego w y­
ciąga świętość osób Bogu poświęconych. Jeśliby  zaś przełożona albo 
która z sióstr w okow ana była do fu rty , tedy an i sam a przełożona, 
ami k tó ra  z sióstr bez socjuszki i pozwolenia przełożonej do fu rty  
wychodzić nie m a”.

52 Tamże.
53 Instrukcja Kongregacji do Spraw Zakonników i Instytutów  Św ie­

ckich „Venite seorsum”, 15 V III 1969, AAS 61 (1969) 674—690; B o g ­
d a n  F., jw.; L e c l e r c q  J., C u b e  l i i  F., A n  c i i i  i E., H o s t i e  R., 
Clausura, Dizionaxio degli is titu ti di perfezione, jw., t. II, kol. 1166— 
1183.

54 Tamże.
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których  n ik t z mężczyzn nie mógł wchodzić do k lasztoru  żeńskie­
go 5S. Mogło to  jedynie  nastąp ić  za w yraźnym  pozw oleniem  prze­
łożonej oraz przy  zaistn ien iu  pow ażnej i uzasadnionej koniecz­
ności 58. Podobnie i w yjście sióstr na  zew nątrz klasztoru, np. do 
fu rty , m iało odbyw ać się w  tow arzystw ie socjuszki i było uza­
leżnione od pozw olenia przełożonej.

Ja k  w spom niano, insty tucję  k lauzury  pojm ow ano jako  jeden  ze 
środków  zabezpieczających osoby zakonne od w pływ u czynników  
zew nętrznych. Z tej racji, w edług reguły, siostry przebyw ające w 
kościele podczas nabożeństw  zobowiązane były czuwać nad  swoimi 
zmysłami, w  czym m iała im  dopomóc pam ięć na obecność Bożą w 
każdej z n ich  57.

W ostatn im  natom iast rozdziale reguł, zaty tu łow anym : O roz­
porządzaniu  czasu dziennego, podano szczegółowy plan  zajęć w 
ciągu dnia  oraz dokładny  w ykaz w szystkich ćwiczeń pobożnych. 
N adto dołączono zachętę do dokładnego zachow ania u s ta w £8.

8. O rganizacja i zarząd

'O zarządzie, k tó ry  należy do jednego z bardzo isto tnych ele­
m entów  życia w edług ra d  ew angelicznych, spotykam y w  regule 
sióstr życia M aryi jedyn ie  k ró tk ie  w z m ia n k i5B. Co się tyczy orga­
nizacji, zwrócono uw agę ty lko n a  zależność in s ty tu tu  od biskupa 
diecezjalnego. Powiedziano, że siostry pozostaną pod w ładzą ordy­
nariusza, k tó ry  wyznaczy im  ojca duchownego. Jego to w inny by­
ły  siostry  słuchać nie ty lko  w  spraw ach sum ienia, ale m iały  rów ­
nież obowiązek korzystać z jego rad  i pom ocy zarów no w  rze­
czach odnoszących się do całej insty tucji ja k  i do poszczególnych 
d o m ó w 80. N adto regu ły  polecają, by przełożona zawsze się go ra ­
dziła i słuchała w w ażniejszych spraw ach ei.

5S Reguła zgrom adzen ia  sióstr  Mariae vitae ,  jw., rozdz. II, 3: „K lau­
zura zw yczajna w szystkim  zakonom  zachować się pow inna, i  wejście 
osobom m ęskim  niepotrzebnym  do k lasztoru  nie ma być w olne”.

58 Por. Tamże.
57 Tam że, 5: „Jakoż kiedy i wy siostry w szystkie w  kościele znajdo­

wać się będziecie m iędzy osobami różnem i, w zajem nie przestrzegajcie 
skrom ności waszej i w stydu. Bóg albowiem, k tó ry  m ieszka w  was, 
naw et tym  sposobem strzec w as będzie w was sam ych”.

68 Tam że, rozdz. VII.
59 Tam że, rozdz. III.
80 Tamże, 1: „Będą zawsze siostry pod rządem  biskupów  diecezjal­

nych, k tórzy  w yznaczą im  Rządcę czyli ojca duchownego, którem u, w 
rzeczach duchow nych zupełną powolność tchnącą Duchem  Bożym za­
chow ają. R ady jego w  zawiłościach sum ienia słuchać będą, w  in te re ­
sach naw et zgrom adzenia potocznych domowych pomocy jego używać 
m a ją”.

81 Tamże, 3: „Żeby wszystko tedy zachowano było, a coby nieza- 
chowało się, nic zaniedbać się nie powinno, ale się sta rać  przełożona
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Można zapytać, czy tego rodzaju  ingerencja k ierow nika du­
chownego w  spraw y zew nętrzne in s ty tu tu  była zgodna z duchem  
i zasadam i p raw a kościelnego? Na to py tan ie  należy dać odpo­
wiedź tw ierdzącą. Udzielenie bow iem  kierow nikow i duchow em u 
szerokich up raw nień  w  spraw ach zakresu  zew nętrznego w ynikało 
z fak tu , że w  pew nych przypadkach osoby zakonne m iały naw et 
obow iązek w yjaw ian ia  ta jn ik ó w  sum ienia sw em u p rzełożonem u63. 
Obowiązek te n  uregulow ał dopiero d ek re t K ongregacji B iskupów  i 
Zakonników  „Q uem adm odum ” z dnia 17 g rudn ia  1890 r . 63 De­
k re t ten  w bardzo surow y sposób zakazał przełożonym  n ak łan ia­
n ia  pod jak im kolw iek  pozorem  swoich podw ładnych do zdaw ania 
spraw ozdania ze swojego życia w ew nętrznego 6*.

9. O gólna ocena regu ły

Reguła sióstr życia M aryi posiada w iele braków . Przede w szyst­
kim  jest ona niedokładna i pom ija całkow itym  m ilczeniem  n iek tó ­
re bardzo isto tne zagadnienia. Nie m a w regule m ow y o różnych 
stopniach przełożonych, b rak  rów nież w zm ianki o ich wyborze 
oraz o czasie trw an ia  ich urzędu. N adto reguła  nie w spom ina o 
tak ich  kw estiach ja k : form acja, w aru n k i przyjęcia do zgrom adze­
nia, now icjat, postulat, członkowie zgrom adzenia itp. Reguły sióstr 
życia M aryi niew iele m ów ią o obow iązkach w ypływ ających ze 
ślubow ania rad  ew angelicznych, o karności czyli dyscyplinie za­
konnej. Nie określono też dokładnie ani charak teru , ani n a tu ry  
zobowiązań zakonnych opartych na ślubow aniu rad  ew angelicz­
nych.

R easum ując trzeba  powiedzieć, że reguła sióstr życia M aryi nie 
w ykracza poza ram y  przeciętności i to zarów no pod względem  
praw nym  ja k  i ascetycznym . W tym  stan ie  nie m ogła więc stano­
wić w ystarczającego p rogram u życia i postępow ania ani skutecz­
nie w pływ ać na w szystkie spraw y dnia codziennego i w  jak iejś 
form ie w ym agała uzupełnienia.

ma, napraw ić, używ ając w  rzeczach w iększych rad y  i pomocy ojca 
duchownego, coby nad jej siły było.”

92 F ę c k i V., De m anifesta tione conscientiae in iure religiosorum  
(can. 530), Lublin  1961, s. 101.

68 ASS 23 (1890—1891) 505—508.
64 Tam że: II: „D istricte insuper prohibet m em oratis superioribus ac 

superiorissis, cuiuscum que gradus e t praeem inentiae sint, ne personas 
sibi subditas inducere perten ten t directe au t indirecte, praecepto, con- 
silio, tim ore, nim is, au t b landitiis ad huiusm odi m anifestationem  cons­
cientiae sibi peragendam : subditisque e converso praecipit, u t S uperio­
ribus denun tien t Superiores m inores, qui eos ad id inducare audeant; 
et si aga tu r de M oderatore au t M odératrice G enerali, denuntiato  huic
S. Congregationi ab  iis fie ri debeat”.
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De régula 
Congregationis Sororum vitae Mariae

In articulo hoc hucusque ignotae regulae Congregationis Sororum 
vitae Mariae, nunc vero post longam inquisitionem sive in Polonia 
factam sive extra earn feliciter inventae, Lectori ab auctore propo- 
nuntur et explicantur.

Quae regulae hac de causa peculiarem commentationem merentur, 
quiai quemdam sui generis actum iuris religiosorum constituunt ad 
institutum  consilii evangelici spectantem, quod circa annum 1737 a 
sacerdote Josepho Turczynowicz erectum est. Conversio enim ad 
fidem cathol,icam hominum variis confessionibus et religionibus ad- 
haerentium, item ulterior cura de conversis, imprimis autem de 
Iudaeis nuper baptizatis, memorati sacerdotis principale propositum 
erat.

Cuius rei momentum historicum religiosae actuositatis Polonorum 
prae oculis haben-s auctor pertractat harum regularum  singulas res 
principales, ut congregationis propositum vel finem, media ad eundem 
finem assequendum destinata, consilia evangelica sive generatim sive 
singillatim considerata, religiosarum quoque disciplinam, item in ter­
num ordinem et congregationis regimen, de-nique ea animaidvertit, 
quae memoratis regulis deficiebant, idcirco et complenda erant.


